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RZYPADEK beż przykładu Rzpltey nafzey 
daie nam fłyfzeć i widzieć czternaście podwoy- 
nych feymikow. Woyfko obce, mimo ubefpie- 
WAZÓW " ezonanam,przez gwarancyą w obieraniu Pollów, 
glofów więkfzość, utrzymywało onychże mnieyfzość,a zbroynym 
żołnierzem iednych obywatelów w mieyfcach feymikom wyzna- 
ezonych od funkcyi Pofelfkiey wftrzymało, drugim do nich tamo- 
walo przyftępu ; na mieyfce zaś do Pofelftwa obranych gwałtem 
Narzącano innych, > 


? Rada nicultaiaca uftanowiona była do reprezentowania Rze- 
czyPolpolitey od feymu do feymu, była złożona z Marfzalka i 
członków tycerlkiego ftanu, końcem firzeżenia iegoż praw i pre- 
NAA. więc też było teyże Rady powinnością dowiedzieć fię 
od Miniftrów fafiedzkich dworów tu przytomnych o ich Zamy- 
flach, i o takich. woiewodztwa informować. Nie mogła ta prze+ 
zacna Rada nie wiedzieć, co fię i iak na feymikach ftało, a ża: - 
tym mogła i owfzem powinna była wziąć na fie fzlachty ofka- 
rżoney. obronę; w glebokim oraz wzymała milczeniu woyfk ob= 
cych do tuteylzey ftolicy ciągnienie , obrażające honor i iedno= 


władztwo Rzpltey nafzey, a daleko ftawfzy fie od. utrzymywa- 
nia wolnego leymu podług uniwerfałów za iey zdaniem wypa- 
dłych, taż fama Rada Konfederacyą radzi i ftanowi, 


Poważam la iq fzańuię , że ty; KRÓLU NAYIASNIEYSZY a 
Panie móy Miłościwy, na czele iey iefteś, dlatego też i mego 
do niey nie ubliżyłem podpifu. -Isecz wzaiemnie, Panie móy 


Miłościwy, pozwolifz powinną Z przylięgi moiey wynurzyć pra- 


wdę, a bardziey oftrzeżenie, iż nie mamy feymu, i na to całe 
nafze , zda mi fie, zgromadzenie przyftanie. Nic widzę bo- 
wiem Pofłów, którzyby z fwoią obrania popifali fię prawnością, 
a wielu znam i widzę oddalonych nie będąc Auchanemi. Sama 
tylko izba Pofelfka o ich prawnym lub nie, wybraniu rozfadze- 
nia wladze i powage miala. ie flylze, nawet i w akcie Kons 
federacyi nie czytam o Marfzalku feymowym obranym i oznay- 
mionym; a przeto nie wizyftkie ftany zkonfederówane nazywać 
możemy , bo ftan rycerfki wtedy fwoię reprezentacya odbiera, 

dy Pollowie od Woiewädztw, Ziem i Powiatów w izbie fwoiey 
fwoiegoż koła ftanowią Marfzałka, i z tymże lub konfederacyą 
podnolza, lub do podnielioney przyltepuia. 


"Nie wątpię, ani kto wątpić może, KRoLv i Panie móy 
Miłościwy , abyś czyniąc Konfederacyą, nie miał chęci nay- 
fzczerfzych uprzedzić nią fama przefzkodę wolnego Miepoxwa- 
lam, wiek(zosci glolów przeciwną, które zapewnie chcelz mięć 
łączone dla publicznego dobra; przeświadczam fig, KRoLU, 
Nayiaśnieyfzy , że nie dalz ucha ani nieukontentowaniu , iezeli, 
maiz iakie, ani włafnemu dobru, które nie raz twoiey poświę= 
cales oyczyźnie; famey tylko twoiey flawy radziłeś fie, i ptzy- 
fięgi, i nie mogąc przez iednomyślność dóyść celu EO 
cego z niefzczęśliwości oyczyZnę, przymufzonym ftaielz (ię kon- 
federować ftany Rzpltey; lecz, żeby to było ftanami zupełnie, 
trzeba, żeby ftawały w tym ftopniu i porządku, który im Rzecze 
pofpolita przepifała przez wielorakie prawa. 


Pomyślnieyby zapewnie dla Pofłów ftało fię, gdyby Woie- 
‘wédztwa ich, Ziemie i Powiaty wcześnie oftrzeżone były o Kon- 
federacyi potrzebie; od nich bowiem godni wyfłani Pofłowie 
nie zoftawaliby w tym uciążliwym dla nich teraz ftanie, albo da- 
ne im od wfpół-braci fwoich, pifząc fie do Konfederacyi zdra- 
dzać inftrukcye , albo nie wchodząc w nia, wierności fwoiey 
ftawać fie ofiarą; ani ty, PANIE Miłościwy, byłbyś. przymu- 
fzony przeciw twoiey wrodzoney fkłonności do uczynionego 
teraz kroku, który cię w porozumienie podać może u Euro- 
peyfkich narodów, iakbyś od nalzego kochany nie był. 


-Tento naród, KroLu Nayiasnieyfzy a Panie moy Niłościwy, 
fiat fie oblubienicą, owfzem zaślubioną iuż tobie ; nie pragnie 
nie więcey tylko twoiey poufałości, i w niey ufności. Tać to, ta 

oslubiona tobie, zrodzona na łonie wolności,: cznie zapewnie 
do żywego te przymuły , któremi ią okładaią; lecz taż ieft ras, 
zem wipaniała i cnotliwa, wyciąga do ciebie, KRoLU moy,te- 
ce, i poftrzega z żalem ciężkim, że duch wyniofłości pelen, pod 
ozdobnym plafzezykiem przyiazni dla Mofkwy i ią i ciebie, 
KroLu Nayiaśnieyfzy, zdradza, gdy przeciwnym fpofobem 
gotąca dobrych obywatelów chęć i i twoim, Nayiaśniey= 
dzy Panie, i fwoim przywileiom prze zkodzić utracie. * 


o A któż lepiey nad W. K. Mść P. M. M. prawdę od obłudy, 
miefzanine i wikłania odfzczerey miłościigorliwości dla oyczyzny 
rozcznać i odkryć potrafi? Ty iefteś, KroLu Nayiaśnieyfzy , mie- 
dzy nami zrodzony, a pamięć owey twoiey ftałości , dzielności 
i gorliwości , które przymioty dyftyngwowały cię pod zefzłym 
nie dawno panowaniem , pewnie ci, mówię, taż amięć nie 
zatrze mocy poznawania obywatelow tych, których fama cno- 
ta do pomocy i dźwigania upadaiącey woła oyczyzny. 
Nazbytbym zażywał w fłuchaniu mnie cierpliwości twoiey, 
Panie móy Miłościwy, gdybym miał wfzyftkie wyliczać przyczy= 
ny, iakie mieć chce famym obywatelftwem palaiace ferce; nie 


„chcę wyliczać i złego, które codziennie gorzym fig Raie, a któ- 
re iednak fkutecznieyfzego zapobieżenia wyciąga. 


* Te zapobieżenia według zdania mego w czafie tym fądzę być 


"wcale fpofobne, i które z obowiązku urzędu moiego tak W. K, 


Mei iako i zkonfederowaney Izbie do roztrząśnienia podaię. 


amo,  Uprafzam o podanie Noty Miniftrom trzech fprzymie- 
rzonych dworów z żądaniem oddalenia woyfk cudzoziemfkich 


` przynaymniey z okolic Stolicy tuteyfzey ; ich bowiem przyto- 


imność feymuiącym weale niepotrzebna i fzkodliwa , razem 0= 
brażaiąca honor Tronu i iednowładztwo Rzpltey. 


ado., Uprafzam o podanie ofóbney Noty J. W. Poflowi Ro- , 
ffyifkiemu z żądaniem reprezentacyi. przez niego Nayiaśnieyfzey 
Monarchini'fwotey, aby, ponieważ Wielko-Pofeliki charakter ie~ 
go nie pozwala mu od tuteyfzey oddalać fie ‚ftoliey , raczyła 
przez chęć fzczerą, którą ma do ufzczęśliwienia narodu na{ze- 
AR wyznaczyć generalow do trzech prowincyi Rzpltey dla wy> | 

uchania w nich na Seymikach Relacyinych uzalenia fig oby- | 


watelfkiego przeciw wielorakim ucifkom od iey woyfka potzy= 
nionym. 


3tios Uprafzam, abyś W. K. Mość raczył uczynić honor i fa- 
{ke woiewodztwom, Ziemiom i Powiatom w przypufzezeniu do 
Izby wyfłanych od nich Poflow i pozwoleniu im fwoiey ucało- 
wania ręki, Zoftawuige iednak wolność obrania feymowego Mar- 
fzałka z tak zacnych i czci wielkiey godnych iuż obranych Kon- 
federacyi Marfzalkow, i niech Izba Pofelfka o prawności Elekcyi 
Pofłów decyduie. SE 


Te proźby, które fkladam u Tronu W. K. Mci P, M. M. do 
lalkawych Jego względów, oraz ferc fkonfederowaney Izby po- 
dale; przyrzekam, iż żadnego w fzczegulności celu nie mam in- 
nego, tylko fama fzczerą oyczyzny miłość i gorące pragnienie 
widzenia W. K. Mei P. M. Miz panowania Hawnego w naro: 
dzie, i panówaniia z wolnym narodem odtąd iuż fzczęśliwego, 
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